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GAZETA LWOWSKA
WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DNIA POPOŁUDNIU

Cany pranumaratyi
W e Lw ow ie be i dorę

czenia do domu . . mies. zł. 2 '— , kwart. O-—
z dostawą do domu . ml es. zt.2'40, kw art 7*—

Na prowincji z prze
syłką  pocztową . . . mies. zł.2 '40, kwart. 7  —

Z a g ra n ic ą .mies. zł. 5 '— . kwart. 1 5 '—

Num ei telefonu 
R E D A K C J I 

1 A D M IN IS T R A C J I 
2 2 1 -1 7 .  

Konto P K O  Lw ów  
Ni 5 04 .044 .

A D R E S  R E D A K C J I I A D M IN IS T R A C J I:  

LWÓW, UL. ZIMOROWICZA 1S I. p.

Liaty należy frankować. —  Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 

Rękopisów  nadesłauycta nie zwraca się.

C E N A
NUMERU

10gr.

C any  o g ło s . sA t
Za 1 włcrai milimetr- (6-f, cm. sier .) w zwykłych ogłoszeniach  
. . .  ag, -  nadesłanem  i w neurologach ar. M , w kronice, reper
tuar, dział gospodarczy, paski J  tekłck. gr. Ti, pod nagłów
kiem na pierwszej ztrome zł. t*— .  Tabelaryczne o M  prc. dro- 
tej. Za jedao słow o w drobnycn ogłoszeniach gr. la, kupno 
i sprzedał złow o gr. I ł ,  matrymonia lne ,  korespondencje  
prywatne słow o gr. aa, Ula pasaukujgcych pracy gr. *. 
Z zastrzeżeniem m ieisc aa p rc  Zagraniczne o aa prc. drożej.

f 0
W arszawa. 10. 2. (PAT.) W czoraj

sze posiedzenie Sejmu, poświęcone m. 
in. debacie nad projektem  ustawy o 
planie inwestycyjnym i nad w nio
skiem pos. D udzińskiego w sprawie 
nowelizacji dekiretu Pirezydenta R. P. 
o państwowym gospodarstwie leśnym, 
wzbudziło duże zainteresowanie.

N a  ławach rządowych zasiedli człon 
ko  wie gabinetu z premierom gen. 
Składkowskim  i wicepremierem P. 
Kwiatkowskim na cdele.

Otwierając obrady  marszałek C ar 
zawiadomił Izbę, że prace nad budże- 
tern rozpoczną się na plenum dnia 11 
lutego rb. o godz. 10-ej rozprawą o- 
gólną nad projektem  ustawy skarbo
wej z preliminarzem budżetowym.

W  tym samym dniu  marszałek poda 
bliższy rozkład debat budżetowych.

Po odesłaniu do odnośnych komisyj 
w pierwszym czytaniu kilku rządo
wych projektów  ustaw oraz p ro jek 
tów zgłoszonych przez posłów, wice
marszałek Podoski zreferował projekt 
ustawy, zgłoszony przez pos. Z. Sław* 
ka w sprawie zmiany rozporządzenia 
Prezydenta R. P. o krzyżu i medalu 
niepodległości.

Ustawę przyjęto bez dyskusji w 
drugim i trzecim czytaniu.

N a propozycję marszałka Sejmu 
przystąpiono następnie do łącznej de
baty nad projektam i ustaw, dotyczą
cymi dotacji na rzecz Funduszu O bro
ny N arodow ej i inwestycji z fundu
szów państwowych w  1937 r.

Przemówienie posła Sikorskiego.
Bardzo obszerny referat wygłosił 

sprawozdaw ca omawianych projek- 
tów  pos. Sikorski. W skazał on. że jed
nom yślna uchwała komisji oraz stwier 
dzenie, że uchw alonoby więcej, gdyby 
były środki, jest najlepszym dowodem 
zrozumienia celu.

N a pierwszym miejscu stoją wydat
ki na środki kom unikacyjne i energe
tyczne, wyrażające sie sumą zł. 
156,800.000. W  hierarchii potrzeb mo
że cokolwiek mało uklalsowano, zda
niem referenta, inwestycje dla rolnic
twa. Istotnie inwestycje o znaczeniu 
socjalnym wyprzedziły potrzeby rol
nicze. W  odpowiedzi na zarzut niedo
statecznego uwzględnienia potrzeb 
z:em wschodnich, mówca zaznacza, że 
zgodnie z ustaloną hierarchią potrzeb 
na pierwszym miejscu mnsiały się zna
leźć inwestycje takie, które są bezpo- 
średnio rentowne. a równocześnie 
wzmacniają potencjał gospodarczy kra 
ju. Pos. Sikorski nie zgadza się z za
sadą, żeby Fundusz Pracv stawiał 
przed sobą obok momentów socjal
nych jako cel dalszy stopniow ą prze
budow ę struktury  gospodarczej Pań* 
stwa, nie tylko drogą korygowania 
dochodu społecznego, lecz również je
go podniesienia. Jest to  kierunek naj
zupełniej niewłaściwy. O strukturze 
gospodarczej kraju i korygowaniu do
chodów społecznych winna decydo
wać wyłącznie polityka gospodarcza 
rządu, pod kierunkiem  premiera, u- 
zgadniającego ewentualne sprzeczno
ści między poszczególnymi resortami 
gospodarczymi. Słuszne byłoby zatem 
zlikw idow anie Funduszu Pracy i po
wierzenie jego czynności bezpośred
nio województwom.

RYNEK PIENIĘŻNY.
Problem odbudow y rynku pienięż

nego stawia pos. Sikorski jako równo
znaczny z państwową akcją robó t pu 
blicznych. Decydującym bowiem jest 
nie problem  publicznych czy pryw at
nych inwestycyj, ale zagadnienie k tó 
re inwestycje są produktyw niejsze dla 
Polski, pożyteczniejsze. Tymczasem 
inicjatywa pryw atna bez rynku  pie
niężnego nie może ruszyć z miejsca. 
Rynek ten bowiem jest dzisiaj zdez
organizow any i niemal całkowicie w y
schnięty.

PRAW O  BUDŻETOW E.
Z kolei mówca omawia obszernie 

problem  prawno-ustrojow y naszego 
budżetu, zaznaczając, że niewątpliwie 
jądro zagadnienia stanowi treść inwe
stycyj, jednak jak przy każdym  akcie

ustawodawczym nie wolno rządowi i 
Izbom ustawodawczym zaniedbywać 
formy, gdyż weszlibyśmy wówczas na 
zbyt grząski grunt.

Mówca nie sądzi, ażeby dobre teo- 
retyaznie praw o budżetowe, odpow ia
dające istocie polslHich w arunków  m o
gło być złe d la  polskiej racji stanu. 
Tak lasy, jak i inwestycje są jasnym  
dowodem, ze b rak  prawa budżetow e
go pow oduje przykre komplikacje. 
W szystkie wydatkfr państwowe winny 
być wprowadzone do jednego budże
tu, tak, aby nie krępowały biegu 
prac państwowych.

NAD M IERNE SPOŁECZNIKO- 
W ANIĘ.

Nawiązuj’ąc do głosów poselskich 
w czasie debaty komisyjnej, referent 
przypomina, że pos. gen. Żeligowski 
obawiał się, iż plan gospodarczy nie
dostatecznie zajmuje się samym czlo. 
wiekiem. Rzeczywiście dotknięta zo
stała istota rzeczy. Mówca cytuje 
Szczepanowskiego, który mówi: „że
Polak je za pół, a pracuje za ćwierć 
europejczyka*. Od siebie dodaje pos. 
Sikorski, że obecnie Polska „spolecz- 
nikuje** za trzech europejczyków i 
wskutek tego tylko za ćwierć pracuje, 
Coprawda jego praca społeczna nie
jednokrotnie wykoleja się; jednak 
niech tylko ten, kto czuje istotną po
trzebę pracy społecznej, pracuje na 
tym odcinku i to w organizacji, do któ 
rej czuje inklinację, ale niech się skoń
czy zapędzanie wszystkich do wszyst
kiego, gdyż wówczas sercem nikt do 
niczego nie należy.

Przed nami stoi trudna i mozolna 
praca, kończy pos. Sikorski, dozbroje
nia narodu i osiągnięcia większej po
tęgi gospodarczej. Potrzebna więc jest 
skrajna oszczędność w konsumcyj- 
nych wydatkach państwa i wzbudze
nie w obywatelu fanatycznego entu
zjazmu do jak najbardziej wytężonej 
pracy. W yśdg pracy nie w słowach i 
plakatach, lecz w potężnym czynie re
alizujmy, a wówczas szybciej zarysu
ją się kontury potężnej i należycie u- 
zbrojonej Polski.

Dyskusja.
W  dyskusji nad referatem pos. Sb 

korskiego pierwszy przemówi} pos. 
Hołyński, który  na wstępie wyraził 
pogląd, że bez odbudow y naszego ryn
ku kredytowego i kapitałowego wszel
kie inwestycje mogą być dokonane 
tylko w edług potrzeb dnia i nie może 
być mowy o planie inwestycyjnym  na 
dalszą metę. Rynek sztywny, skupiają
cy prawie całość oszczędności społe
czeństwa, w 100 proc. jest absorbować 
ny przez państwo, co stwarza na ryn
ku kredytow ym  niemożność właściwe
go tem pa inwestycyj. Anomalią jest 
— zdaniem mówcy — to, że papier 
państwowy kupiony na giełdzie, jest 
wysoko oprocentowany, natom iast pa
pier nowy, em itowany przez państwo 
i lokow any na rynku sztywnym, jest 
znacznie niżej oprocentowany i pozwa
la państw u na dokonyw anie inw esty
cyj. W  tych warunkach życie gospo
darcze zamiera. Prócz tego inwestycje 
państwowe spadają ciężarem na bu
dżety lat następnych. W skutek  omó
wionych dwóch ustaw obciążenia bu 
dżetu jeszcze znacznie wzrośnie.

Najw ażniejszą inwestycją zatem — 
sądzi pos. H ołyński — musi być odbu-

stycja, t. j. odbudowa rynku kredyto
wego — (oklaski).

N astępny mówca pos. Snopczyński 
pragnie, jako reprezentant mieszczań
stwa, zadokumentować, że m ieszczań
stwo polskie na rów ni z innymi stana
mi i warstwami społecznymi, z całych 
sil przyczyniać się będzie do wielkiej 
akcji podciągnięcia Polski w zwyż. 
Ożywienie nurtu życia gospodarczego, 
do czegu niewątpliw ie ustaw a niniej
sza musi się przyczynić, nie pozostanie 
bez w pływ u na ukształtow anie się sto
sunków  w miastach. W  związku z 
tym, mówca zgłasza rezolucję, w zywa
jącą rząd, aby przy w ykonyw aniu pla
nu inwestycyjnego poszczególne prace, 
o ile to technicznie jest możliwe, po
wierzane były średnim  i drobnym  
w arsztatom  miejskim, mogącym się 
wykazać odpowiednim  przygotow a
niem zawodowym , aby w ten sposób 
przyczynić się do ożywienia życia go
spodarczego środowisk mieszczań
skich.

Pos. Tomaszkiewicz, charakteryzu
jąc dyskusję na Komisji budżetowej, 
oświadcza, że gdy mowa o planie in
westycyjnym, mającym na celu prze-f  *  ‘ " i  /  “ o * ' *  i  u  y  ę ,  i  /  w  j  j “  j  * * * »  m  l i c i  L U U  l - f c C ?

dowa rynku kredytow ego. W  planie budow ę struk tury  gospodarczej, to nie 
inwestycyjnym  są zaspokojone w gra- ‘ P°dobna oddzielić momentów społecz
nicach możliwości potrzeby inwesty
cyjne wszystkich resortów  z wyjątkiem 
potrzeb min. Skarbu. O bok inwesty
cyj państwowych są konieczne także, 
inwestycje prywatne, które muszą się 
opierać na kredycie długoterminowym. 
Istnieją już obecnie bardzo pocieszają
ce przykłady możliwości inwestycyj 
prywatnych.

W  zakończeniu pos. Hołyński o- 
świadczył, że j’eżeli ustawa będzie u- 
chwalona, a mówca będzie za nią glo
sował, to już w drugim roku powinna 
być uwzględniona podstawowa inwe-

nych od gospodarczych, Rozm iary bez
robocia są najistotniejszym  probie
rzem skuteczności wszelkiej polityki 
gospodarczej i społecznej.

Pos. Pim onow  zazjiacza. że w obec
nych w arunkach konieczne są ulgi go
spodarcze dla kresów wschodnich, 
k tóreby  stanowiły swego rodzaju  ekwi 
walent za opóźnienie zaspoiklojenia 
potrzeb inwestycyjnych na tych tere
nach, by stworzyć naiszeraze możliwo 
ści d la  rozw oju samodzielnego tych 
zmian.

Pos. Jah oda-Żółtowski omawia

sprawę kom itetu dla prac inwestycyj
nych o charakterze dyspozycyjnym , 
zapowiadanego przez pana wicepre
miera i  wysuwa pod  adresem tego ko 
imtetu szereg postulatów .

Pos. Celewicz analizuje poszczegól
ne pozycje planu inwestycyjnego, u- 
trzymując, iż nie stoją one w żadnym 
Stosunku do potrzeb województw po 
ludniowo-wschodnioh.

Poś. M ostowski wita z radością rzą
dowy pro jek t ustawy o inwestycjach, 
podziela stanow isko Rządu. W tóry dał 
pierwszeństwo inwestycjom komunika 
cyjnym.

Pos. Tarnowski w ita z radością zapo 
wiedź stworzenia wielkiego rejonu 
przemysłowego w dolinie Sanu i W i
sły.

Pos. W ielhorski oświadcza nam co 
następuje: „M y, przedstawiciele k re
sów wschodnich, nie możemy się też 
zgodzić na określenie naszych postula 
tów, jakb potrzeb regionalnych. Takie 

j postawienie spraw y mieśti w sobie nie 
bezpieczeństwa. Ziemie wfcehodnie 
nie ty lko są krajem  6 mil. żebraków, 
ale są rezerwuarem niedocenianych na 
leżycie możliwości produkcji. Dalej 
wchodzi tu  kwestia kultury , której ge 
aiuszi naszej i « y  na tych ziemiach tak  
świetnie się objawił, a wreszcie 2 iemie 
wschodnie są niezastąpionym  atrybu
tem naszej siły mocarstwowej".

W  dalszej dysktusji pos. Krzeczu- 
nowicz wskazał na niedostateczne 
uwzględnienie w planie inw estycyj
nym j>otrzeb ziem południow o - wscho 
dnich, zwłaszcza w dziedzinie budow y 
dróg i regulacji po toków  górskich. Po
za tym  wielkie są potrzeby tych ziem 
w dziedzinie melioracj‘i, gdzie naj* 
mniejszy wkład opłaca się w ielokrot
nie, a m ożliwości w tym  k ierunku są 
olbrzymie. Kluczowym zagadnieniem 
dla M ałopolski jest wreszcie spraw a 
budow y kanału  łączącego W isłę z 
Dniestrem.

Po przerwie obiadowej zabrał głos 
pos.Szymanowski, k tó ry  wyraża wia
rę, że rasa słow iańska dogoni szybciej 
inne rasy, będące dzliś u szczytu o- 
siągnięć, ale aby móc taki wyścig ro z
począć, trzeba ustalić pew ne zasady, 
rozłożyć wysiłki i uchwycić potrzeb
ną równowagę.

Pos. Hermanowicz, zaznacza, że zie
mie zachodnie są przeinwestowane w 
porów naniu ze wschodnimi. W  całości 
machiny państwowej trzeba oliwić 
równom iernie ws-.ystkie części.

Pos. Zubrzycki uważa, że w śród 
zagadnień państwowych na drugim  
miejscu po w ojsku jest oświata. Tylkb 
podciągnięcie mas chłopskich i robot
niczych na wyższy poziom  kultury  i 
masowy ich udąiał może zadecydo
wać o pow odzeniu każdego wielkiego 
przedsięwzięcia.

Pos. Pełeński, podnosząc znaczenie 
I melioracji, twierdzi, że przy skrom 

nym zapasie ziemi, jaki jest w woj. 
połudn.-wschodn., najpierw  winny 
być przeprowadzone podstaw ow e me
lioracje, a dopiero później parcelacja,

Pos. G dula zw ród ł Uwagę na konie
czność większego podkreślenia czyn- 
niikla Społecznego w  dyskutow anym  
planie inwestycyjnym.

Pos. Sommerstein uważa, że inwe
stycje publiczne nie mogą być stałe, 
gdyż skarb ich nie wytrzyma. Jedynie 
inicjatywa pryw atna może zmobilizo
wać potrzebne fundusze dla osiągnię
cia trwałych celów gospodarczych.

(Dalszy dąg na stronie 2*gieJJ.
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Sruda
Popielec 

Jutro: Łuciana 
W schódsłońca 7’C3 
Zachód „ 16 39

TEATR WIELKI.
Środa godz. 19.30 „M ałżeństwo'‘. 
Czwartek godz. 19.30 „Małżeństwo". 
Piątek godz. 20 W ystęp Ruth Sorel i 

George Groke.
Sobota godz. 19.30 „Małżeństwo". 
Niedziela godz. 15.30 „Małżeństwo". --  

Godz. 20 „Carmen".
Poniedziałek godz. 19.30 „Życic snem" 

premiera.

POWSZECHNY TEATR ŻOŁNIERZA 
(Teatr Rozmaitości)

Środa godz. 16.30 „Damy i huzary". — 
Godz. 19.30 „Damy i huzary" na dochód 
Ligi Morskiej.

W' czwartek zapowiedz.ana premiera ope* 
rctki Kalmana „Księżna czardasza'*.

TEATR COLOSSEUM.
Środa 10 lutego „Dziecko miłości*'. 
Czwartek godz. 20.30 „Dziecko miłości". 
Piątek godz. 20.30 „Ludzie nocy".
Sobota godz. 12 „Żyjące sieroty". — Cf i i  

dżina 16 „Dziecko miłości*' — Godz. 20.30 
„ludzie  nocy". 7

Niedziela godz. 12 „Dziecko miłości". — 
Godz. 16 „Ludzie nocy". — Godz. 20.30 
„Żyjące sieroty".

Poniedziałek godz. 20.30 „Dziecko milo:, 
ści‘‘.

KINOTEATRY:
AIHTLLO: „Pani minister tańczy". 
CA SIN O : „Cygańskie dziewzzę' . 
CHIM ERA: „Pod dwirma flagami . 
EUROPA: „Noc przed bitwą". 
KOPERNIK- „Maria Stuart" K. Hepburn 

1 Fr. March.
M ARYSIEŃKA: „5 dziewczynek z Ka*

nady".
MUZA: „Król kobiet".
Pa LACE: „2 dni w raju*'.
PA N : „Jestem niewinny".
PAX: „ W y p r a w y  krzyżowe".
R A J: „Śmiertelny skok*'.
STY lO W Y : „Lekkodutb" i rewia. 
ŚW IT: „Smiertclnv skok".
TO N  „Żółty skarb".
U CIECH A : „Tajemnicza dama'* i rewia.

FOTOPLASTIKON,
„Kitzbuchel".

pt. Matjack 5.t

— „Małżeństwo" po cenach zniżonych.
Dziś we środę 10.go b. t... i _ jutro w 
czwartek, znakomita komedia Yaszary‘cgo 
p. t. „Małżeństwo" po cenach najniższych. 
\Y rolach głównych pp.: Malanowicz,
Krzywicka, Niczewska, Tomaszewska, 
Pillerowa, Szrajerówna, Machalski, Stras 
chocki, Krzemieński, Lehwa, Stępowski, Ja* 
śkiewicz, Składanek, Szpiganowicz, Przy* 
Stawski, b u łrym i inni. Reżyseria A. C w .j 
dz-ńskiego. Dekoracje O. Rexa,

— Ruth Sorel i George Groke w Tea. 
trze Wielkim. W śród pierwszorzędnych 
atrakcji prym dzierży słynna paca 
taneczna Ruth Surcl i G eorgt Groke, o któ* 
rych prasa wioska, francuska, amerykańska, 
angielska, szwedzka, wyraża się w słowach 
najwyższego entuzjazmu, nazywając ten du,
1. , nową g e n e r a ł ,  w wykonaniu wyzwoleń 
nego tańca". Ten niepowszedni koncert mb 
strzowskiej harmonii ruchów i prawdz u ej 
krynicy poezji tańca, czeka nas już w dniu 
12 b. m. o godzinie 8 wieczorem w Teatrze 
Wielkim. Bilety do nabycia w kasie Teatru 
Wielkiego oraz w „A bo‘‘ p. Mariacki 9.

— Opera — Teatr Wielki. Dnia 14*ga 
lutego, w niedzielę, odbędzie się pierwsze 
przedstawienie obecnego cyklu operowego 
i dana będzie upern „Carmen", z i\iezrówna* 
na przedstawicielką roli tytułowej p. Wandą 
Warmińską. Niezrównany urok i przepiękny 
glos, jakim nas zawsze darzy ta śpiewaczka, 
nt-wątpliwie szczerze zainteresuje szerokie 
warstwy społeczeństw'’ . W rob Don Josego 
wystąpi jeden z najlepszych tenorów: na*
szych Michał llolyński, którego bogaty glos 
stawia w rzędzie najlepszych tenorowe go* 
szczutych na naszej scctw. Eskar.rilla śpic* 
wn Roman Wraga, wróciwszy do kraju po 
u irlkich sukcesach artystycznych w Niem* 
czcch Dalszą obsadę tworzą pp.: Popowi* 
czówna, Kopaczyńska, Hingl- "ówna, Roma. 
newski, Hlady, Karwie;, YCil-ński. Przy pul* 
picie dyryg. Józef Lchrer. Poza tym w obce* 
nym cyklu operowym dane będą: 18*go
„Pajace" i „Rycerskość wieśniacza", oraz 
20*go „Żydówka" z występem gościnnym 
pp.: Werinińskiej, Gruszczyńskiego, Dolnic* 
kiego i Wragi.

KOMUNIKATY.

Na plenarnym poscttlzen.it Sejmu 
o planie inwestycyjnym.

— Zarząd Polskiego Towarzystwa Sptc* 
wackiego „Echo*Macierz‘« we Lwowiie na r. 
1937, ukonstytuował się w następuiacym 
składzie- prezes Usarz Fr., wicepri ,es Kra*- 
jewwsk, Ant., kierowm.c art. Kołaczkowsk-1 
Jerzy, dyrygent dr. Schmidt St., sekretarz 
Kadlec Adam zastępca Mgr. Kurtyanek Ka. 
z.mierz, skarbnik Prcidl Bron., bibliotekarz 
Wolanin J., zastępca Zarzycki Julian, go* 
spodarz W olak Józef, zastępca Mgr. Biliński 
Zbigniew, członek Wydziału Mgr. Danile* 
w.icz St., komisja rewizyjna; Janowski Lu* 
dwik, Mgr. Lasiota St., Link Karol.

— Wspomnienie żałobne n śp. Ludwiku 
Czarnowskim. W czwartek 11 Km. o godz. 
19.38 zostanie nadany z lwowskiej rozglo* 
śni Polskiego Radia odczyt pt. „Ludwik 
Czarnowski jako dyrektor teatrów lwów? 
skich' , piorą znanego teatrologa prof. UJK. 
śp. Władysława Kozickiego.

(Dalszy ciąg ze

Fos. Slrrypnik podniósł upośledzę- j 
nie ziem wschodnich w planie in .gesty j 
cyjnym, zaznaczając, że każdv  grosz 
inwisJowany na tych ziemiach przynie 
sie korzyści nic tylko m ateiialne, ale 
i moralne.

Pos. Wierzbicki wygłosił dłuższe 
przemówienie, w którym  uzasadniał 
potrz,ebę wyobraźni twórczej i woli 
w ykonania dzieła. Pierwszym wiel
kim, narodowym  planem  gospodar
czym — zaznaczył mówca — była 
Gdynia. Dziś tw orzym y drugi, gene* 
ralny plan gospodarczy.

Pos. Hutten-Czapski podniósł upo* 
śledzenie kresów  wschodniah w pla* 
nie i nwestycyjnym we wszystkich 
dziedzinach.

Po wyjaśnieniach referenta przy
stąpiono do głosowania nad  projek* 
tern ustawy o dotacjach na rzecz F. O. 
N . l Tstawę tę Sejm p izy jął jednom y
ślnie.

Następnie przegłosowano ustawę o 
inwestycjach. Przyjęto cała ustawę w 
brzmieniu projektu rządowego wraz z 
rezolucją referenta.

stfóny l»szej).

Po załatwieniu ustawy o dotacji na 
FO N oraz ustawy o inwestycjach, 
Sejm przystąpił do rozpraw y nad pro* 
jfcktem ustawy, wniesionym przez pos. 
Dudzińskiego w sprawie gospodarki 
lasów państwowych. Po referacie pos. 
Dudzińskiego zabrał głos pos. Kamiń
ski, który  uzasadniał poprawki mniej* 
szóści. N astępnie zabrał głos p. min. 
Poniatowski, wypowiadając się za 
wnioskami mniejszości. Po przemowie* 
niu ministra w dyskusji wystąpił pos. 
W agner, stawiając wniosek formalny 
o odesłanie projektu ustawy jeszcze 
raz do Komisji. W niosek ten Izba wię* 
kszością głosów odrzuciła. W  dalszej 
dyskusji przemawiał jeszcze wicemar* 
szałek Podoski, wypow iadając się za 
wnioskiem Komisji. N a zakończenie 
dyskusji zabrał glos jeszcze raz ref.
' os Dudziński. Po przemówieniu re
ferenta Izba w głosowaniu odrzuciła 
popraw ki mniejszości, przyjmując pro* 
jekt ustaw y wniesiony przez pos. Du- 
dzińsk.ego z poprawkam i przyjętymi 
przez większość Komisji.

W Kom sf senackiej o długach 
i monopolach.

Warszawa. 10 lutego. (P. A. Tł) 
Komisja budżetow a Senatu obradowa* 
ła dziś nad budżetem długów pań* 
stwowych.

Sprawozdawca sen. Heiman*Jarecki 
podkreślił, że globalna suma zorgani* 
zowanego zadłużenia państw a wynosi 
na l srycznia 1937 r. — 4.637.299.751, 
w porównaniu ze stanem na 1 kwie* 
tnia 1936 r. mniej o 376.845.804 zł.

Z powyższych długów 1.092.102.000 
stanowią długi wojenne, które są w sta 
nie zawieszenia na całym świecie. D łu
gów tych nie płacą najbogatsze społe* 
czeństwa, możemy sumę te z rozważań 
swych wyeliminować. Po wyelimino*,, 
waniu tego zadłużenia przypada nu 
głowę ludności plus minus 110 zł. Z o* 
gólnej sumy długów przypada na za* 
dłużenie weymętrzne 1.740.717.721 zl. 
Zadłużenie to wzrosło zatem o
36,730.000 zł.

Z kolei przystąpiono do debaty nad 
budżetem monopoli. Obszerny referat 
wygłosił sen. R dułtow ski, podkreśla* 
jąc, że ogólny stan monopoli świadczy 
o nich dodatnio.

M ówiąc o przyszłości naszych mo*

nopoli mówca wskazuje na dwa rodzą 
je niebezpieczeństw w ich rozwoju: 
wyczerpanie kapitałów  obrotowych i 
nienormalne sto-sunki robotniczo-eme- 
rytalne.

Na podstawie danych statystycz* 
nych sprawozdaw ca stwierdza, że mo* 
liopole przetrw ały na ogół pomyślnie 
ogólny kryzys gospodarczy.

Następnie w długim przemówieniu 
podseklretarz stanu w min. skarbu p 
Kajetan M orawski udzielił szczegóło
wych wyjaśnień odnoślnie gospodarki 
monopoli.

W  dyskusji zabrał głos sen. Fuda- 
kowski, Osińsko Lewandowski, Neu* 
man*Jarecki, Petrażyckli i Eyert. D o
datkowych wyjaśnień udzielał dyirek" 
ta i mono-polu solnego p Mickiewicz.

Mówcy podkreślali m. in.. że rolę 
gospodarczą monopole spełniają na 
ogół dobrze. W skazywano dalej na 
konieczność walki z fałszerstwem win, 
podkreślano, że spożywanie soL bydlę 
cej prze- ludność wiejską zamiast soli 
kuchennej, powstaje na skutek tego 
jtdynie, że sól u nas jeśt za dnoga, 
trzeba zatem dążyć do obniżenia ceny 
soli.

Kto otrzymał nagrody na konkursie 
urbanistycznym a. Krakowa?

Kraków. 10. 2. (PA T.) Dnia 8 b. m.
odbyło się na ratuszu krakowskim  
pod przewodnictwem  wiceprezydenta 
miasta dr. Stanisława KlimeckTgo po* 
siedzenie sądu konkursowego dila roz
strzygnięcia konkursu  urbanistyczne* 
go. Sąd konkursow y przyznał dwie 
drugie nagrody pracom nr. 4 i 8, dwie 
trzecie nagrody pracom nr. 1 i 5 i do*

1 konał o tw arca kopert, zawierających 
j nazwiska autorów  nagrodzonych prac. 
| Autorem  pracy nr. 4 jest architekt 
j Fr. MączyńsHi z Krakowa, pro jek t nr. 
1 8 nadesłał m i arch. Zbigniew Wzoyek 
| ze Lwowa przy współpracy Zygm unta 
' Podgórskiego, G ustawa Bła-huta i To* 
' masza Konnackiego.

A jednak, jest to najlepsza droga...
— Zapewnić sobie jutro, to najważniejsze 

i... najtrudniejsze.
— Żarabiasz przecież, nie masz więc po* 

wodów do utyskiwania, a odłożyć coś na 
czarną godzinę też można.

— Tak ci się wydaje, mój drogi, ale 1., 
nie takie łatwe, gdy się ma dzieci, rodzinę, 
wydatki pochłaniają całą pensję. Ba, gdyby 
to w Ameryce!...

— Niepoprawny z ciebie op*ymi’s^  I Jak 
gdyby w Ameryce działy się cuda! A może 
masz na myśli głośnego Townsend'a, który, 
występując jako kandydat na prezydenta 
Starów  Zjednoczonych przeciw Rooscvd* 
towi, obiecywał wszystkim Amerykanom w 
wieku 60 lat rentę dożywotnią w wysoko* 
śc.i 100 dolarów miesięcznie? Każdy miał 
mieć zapewnione jutro według projektu dra 
Townsenda.

• — A wiesz, że 10 był wcale ładny pro*
s jekt?
j — Ponętny — owszem, ale nierealny, bo 
] dla urzeczywistnienia go należałoby, jak 

stwierdził projektodawca, konfiskować trzy 
czwarte dochodów wielkich przedsiębiorstw 
i ludzi bogatych, 

j — A jednak sporo głosów musiał zjednać 
1 sobie kandydat, któ-y obiecywał takie za, 
j h.opieczenie materialne ludziom w kraiu, 
i gdzie granica wieku jest granicą zarobków.

Nic podobnego. Dr. Townsend otrzy* 
mał taką małą liczbę głosów, że wycofał się 
sam z wyboróv., widząc bezcelowość swo* 
jej kampanii ag'*acyjnej. Amerykanie są 
praktyćeni: to było zbyt piękne, aby mogło 
być rzeczywiste.

— Hm, tak mówisz, a jednak c, prakty* 
ceni Amerykanie entuzjazmują się naiidio* 
tyczHiiejszymi rekordami, jakie można sobie 
wyobrazić i znajdują zawsze czas i pienią 
dze na tego rodzaju popisy. Były konkur* 
sy z duża nagrodą dla tego, który n ajtłhi* 
żoj pojrafc siedzieć na bryle lodu, dla re* 
kordzisty, który zje najwięcej porcyj mię* 
sn, wreszcie był teraz i taki popis: dwaj 
amatorzy bili się po buzi przez półtorej do* 
by, zwycięsca otrzymał 500 dolarów na* 
grody.

— Teśli już mamy mówić o rekordach, to, 
zostawiając na uboczu dziwactwa amery* 
kzńsk-c, przyznajmy szczerze, że u nas są 
rekordy w innej dziedzinie, które bardziej 
imponują i — przede wszystkim mają 
zupełnie inny sens.

— No, no, zaciekawiasz mn.ie naprawdę! 
Co masz na ma śl ?

— Instytucję, która z rekordową punktu* 
alnością co miesiąc rozdziela między liczne 
rzesze obywateli duże sumy. przysparzając 
krajowi w ciągu roku tysiące ludzi z,aJo*

woionyćh i zabezipiieczon^eh m».erialnie. 
Jeśliś się jeszc_e nie domyślił, wiedz, zc 
mam na myśli Loterię Państwową Przypo* 
minasz sobie zapewne, że nasz wspólny 
znajomy inż. K., wygrał pół roku temu wię* 
kszą sumę na loterii państwowej i założył 
fabrykę, która świetnie prosperuje.

— Ach, tak, masz rację! Dobrze, żeś mi 
przypomniał. Zara-z nabędę w kolekturze 
los do pierwszej klasy Loterii Państwowej. 
Ostatecznie szczęśliwych nie sieją, sami się 
rodzą.

— Powiedz raczej: szczęśliwych nie sieją, 
sami szczęśliwy los wybierają! Powołże* 
nta!

D ELEG A C JA  LW O W SK A  N A  PO- 
G R Z E blE  S P PO D PO R U C Z N IK A

Z B IG N IE W A  W Ł A D Y SŁA W A  
BEI.IN Y -PR A ZM O W SK IEG O

W czoraj rano wyjechały ze Lwowa 
pierwsze delegacje społeczeńjstwa 
lwowskiego i przedstawiciele organi- 
zacyj d o  Sandomierza, aby uczestM- 
czyć w pogrzebie ś p podporucznika 
Zbigniewa W ładysław a Bel iiy-Puaż* 
rnowskiego. N a pogrz-eb wyjechały m. 
in. delegacje „Rodziny Urzędniczej", 
„Rodźm y W ojskow ej" i w. in. W  go
dzinach południowych wyjechała do 
Sandomierza delegacja urzędników 
U rzędu W ojew ódzkiego: nadzeLnik
Kwaśniewski, naczelnik Teiszeirski i 
starosta grodzki Porembalski. Dalej 
wyjechał do Sandomierza dyrektor 
lasów państwowych inż. Szubert i in* 
łti. przedstawiciele władz i instytucyi 
lwowskich.

Jak wiadomo pogrzeb odbędzie się 
w Obrazowie pod Sandomierzem w 
środę 10 lutego o godz. 11 po nabożeń 
stwie. Trum na zostanie dożona do 
grobowców rodzinnych. N a -Dugrzeb 
wyjechały również delegacje z naibliż* 
szych powiatów pod przewodnictwem 
starosty tarnobrzeskiego m gr Lena i 
starosty niżańskiego Kisielewskiego.

GOŚCIE HOLENDERSCY OPUŚCILI 
POLSKĘ.

Krynica. 10. II. (Tel. wl.) Hrabiostwo 
SternDerg po czterotygodniowym pobycie 
w krynicy wyjechali dziś rano przez Cze* 
choslowację do Budapesztu. Pożegnanie 
gosc-i miało bardzo serdeczny charakter.

SPAŁ 9 DNI.
Sztokholm. 10 11. (PAT.) Przed 9*:iu 

dniami zniknął w sposób zagadkowy pe* 
wien szeregowiec pułku artylerii, stacjono
wanego w Karlskrona. Obecnie zagadka zo* 
stała rozwiązana. Żołnierz ów, zmęczony 
ćwiczeniami, schronił się w pewne zaciszne 
miejsce i zasnał. Jak się okazuje, spał on 9 
dni bez przerwy.

S. P. E D M U N D  URA N O W IC Z
Rrzeżany. (PA T.) W czoraj w  po

łudnie zmarł w Brzeżanach wiceprezes 
Sądu Okręgowego śp Edmund Urano- 
wicz, oficer orderu Polonia Restituta. 
W  domu rodziców śp. Zmarłego wy* 
chowyy ał się wespół z śp. Edmundem 
Uranowiczem M arszalek Śmigły-Rydz.

Sp. Zmarły odznaczał się nieposzla* 
kowanym charakterem i skromnością, 
był wybitnym prawnikiem i cieszył się 
ogólną sympatią i szacunkiem. Pogrzeb 
wiceprez. Uranowicza odbędzie się w 
czwartek dnia 11 bm. o godz. 14, z do* 
mu żałoby w Brzeżanach.

PRZESTĘPSTWA DEW IZOW E.
Tarnopol. (PA T .) Pod zarzutem 

przestępstw  dewizowych popełnio
nych w Kopyczyńcach i powiecie za* 
trzym ano dr. W asyla Babija. dyrekto* 
ra ukr. banku, magazyniera Soiuzu ko 
operaty w Grzegorza Żurawca i drugie 
go magazyniera Bohdana Gołębę, 
wszystkich z Kopyczyniec oraz Roma* 
na D udara, sekretarza kooperatyw y w 
Peremigowie. Są oni obwinieni o to 
że D udar skupyw ał od ludności w iej
skiej dolary am erykańskie i sprzeda
wał je ukr. bankow i i pow. Sojuzowi 
kooperatyw  w Kopyczyńcach. N a wol 
na stopę wypuszczono jedynie Gołę- 
bę. ___________

Program radiowy.
Czwartek, 11 lutego.

Lwów. Godz. 6.30: Audycja poranna.
11.30: Poranek muzyczny. 11.5 7 - Sygnał 
czasu. 12.03. Koncert. 12.4 0 ; D ^ n S H o *  
ludniowy. 12.50: Pogadanka. 1L30: Koncert 
życzeń. 15: Wiad. giosp. 15.18: Koncert re* 
kiam-owy. 15 35: Płyty. 15.55: Kącik bum.,* 
ru 16.05: Płyty. 16.20: Pogadanka. 16.35: 
Odczyt. 16.50: Koncert. 17.50: Odczyt. 18 :
Pogadanka. 18.10: Wi„ J. sport. 18.20: Płyty 
18.35: Odczyt. 18.50: Pogadanka. 19: W  se* 
tną r acrmcę zgonu A. Puszkina. 20.30: Po* 
gadanka. 20.45: Dzdennik wieczorny. 2 1: 
Audycja muzyczna. 2l.45: Płyty 22.30: Mu, 
zyka lekka.



„GAZETA LWOWSKA" Nr. 53 z dnia 11 lutego 1937 r. i

O B W I E S Z C Z E N I E  O L I C Y T A C J I .
u y r e K c i a  Akcyjnego Ban k u  Hipotecznego we Lwowie, pi. Halicki 15, oplerajgc się na Rozporządzeniu Prezydenta Rzpltej 

z dnia 27 października 1932 Nr. 94. poz. 812 Dz. U. R. P. ogłasza niniejszem, że:
1) Celem ściągnięcia zaległości i innych należności z długoterm inowych pożyczek hipotecznych przez B ank  wydanych, odbędą się  w obecności delegata Dyrekcji licytacje 

publiczne niż.j podanych nieruchomości.
2) Licytacje odbędą się przed notarijszem , p. D rem  Bolesławem  Trzosem  w jego kancelarii we Lwowie, przy ul. Batorego 9 w  niżej oznaczonych terminach.
3) Podstaw ą licytacji będą warunki licytacyjne, ustanowione rozporządzeniem  Prezydenta Rzeczypospolitei i  27/X. 1932 Nr. 94, poz. 812 Dz. U. R. P.
4) Prawa osób  irzecich nie będą Drzeszkodą licytacji i nabywca u/yska prawo w łasności, o ile te o soby  najpóźniej na licytacji, a przed wezwaniem do czynienia postą >icń

nie wy kata, że w niosły pozew c zwolnienie całej n ieruchom ości lub jej części od egzekucji i że uzyska ły  zawieszenie postępowania egzekucyjnego.
5) Ak ty  postępowania egzekucyjnego m ożna przegiąaać w Akcy inym  Banku  H ipotecznym  we Lw ow ie, plac Halicki 15, codziennie z wyjątkiem niedziel i św iąt w godzinach 

od 9 tej do 13-tej. zaś w ostatnich trzech dn.ach przed terminem lirytacyinym  <v kancelarii wyżej wym ienionego notariusza w godzinach urzędowych.
ó) Zam ierzający licytować m ogą w ciągu ostatnich siedm iu dni przed licytacją og l.dać nieruchom ości codziennie od godziny 8-mej do 18-tej, z wyjątkiem  niedziel i świąt. 
7) W  raz e n iedojśna  Jo  skutku sprzedaży dla braku licytantów, druga i ostatnia sprzedaż od zniżonego szacunku  odbędzie się bez powtórnego zawiadomienia, nie wcześniej

jednak, jak po up łvw ie  dwóch m iesięcy od dnia pierwszej hcytacii.

L. poz. 
Mp.

Przeznaczenie go sp o 
darcze nieruchomości

Mlejace położenia 
n ieruchom ości 

(gm ina katastr.)

N a z w i b K o
d ł u ż n i k a

L. wyk. hip. oraz m iejsce 
przechowania księgi 

gruntowej

Cena
wywołania

zł.

W yaokość 
rękojmi zł.

Termin
licytacji

M  41 Gospodarstwa rolne Hrycowce 
pow. Zbaraż

1) Dr. Sa lo  SC H A R F SP IT Z
2) Dr. Rudoli S C H A R F S P IT Z
3) Dr. Salo S C H A R F S P IT Z
4) Fryderyka SC H A R F SP IT Z
5) Mariem  W IL LN E R
6) M ikołaj R O B A K
7) niel. Sidi S T R O M M W A S S E R

1) whl. 872
2) whi. 873
3) whl. 87*
4) whl. 875 
b) whl. 893
6) whl. 895
7) whl. 914

ks. gr. gm. Kat. hrycow ce Sąd gro
dzki w Zbarażu

1) 72450
2) 4.347*—
3) 15.529-50
4) 13.24050
5) 2.415"—
6) 1 .4 4 9 -
7) 4.467 75

1) 7 0 -
2) 430 —
3) 1 .6 0 0 -
4) 1 .4 0 0 -
5) 2 0 0 -
6) 150 —
7) 4 5 0 -

15 marca 
1937 

godz. 10 45

Aa 288

1

Budynek murowany 
dwupiętrowy z podda
szem, przeznaczony na 
zam ieszkanie dla gości 

sezonowych

Krynica-Zdrój 
obpk ul. Kraszew skiego

M a sa  spadk. błp. Nyche E N G LA N D E R  
Taubii Scheindla 2 im. E N G LA N D E R  

Eliasz E N G L A N D E R  
Hersch (Herm an) E N G L A N D E R  

Schm erl EN i L A N D E R

whl. 752 ks. gr. gm. kat. Krynica- 
Zdrój Sąd grodzki w M uszyn ie 6 5 0 .4 6 5 - 20.000 —

15 marca 
1937 

godz. 12*15

Ra 177
!

Trzypiętrowa kamienica 
murowana z dwupiętro
wą oficyną i m agazy

nem parterowym

Lwów 
Boim ów  9

Mojżesz ST R U M  
kachela ST R U M  
Wilhelm ST R U M

whl. 350 śrdm. ks. gr. gm. kat. 
Lwów Są J  okręg, we Lwowie 335.756 — 22.000 —

15 marca 
1937 

godz. 13-ta

i K  366

i

Jednop ię fow a  kam ie
nica murowuna dwu- 
frontowa z budynkiem  

gospodarczym

Przemyśl 
ul. A leksandra Dw or
sk iego  84 (róg króla 

Leszczyńskiego)

Szejwt, R ISP L E R  
W olf R I5 P LE R  

Regina R IS P L E R  
GDlda zam. K O L T IN

whl. 2453 ks. gr. gm. kat. Przemyśl 
Sąd okręg, w Przemyślu 83 060 - 3.800- -

16 marca 
1937 

godz. 10-ta

;  j  L  382

i i

! Aa  282

i - .  . ..

Parcela budowlana, n a 
której znajduje się lo

downia

Podwołoczyska 
(w granicach i od po- 
tudn.-wschodu realność 
Herm ana Joryscha, od 
półn.-zach. spadk  błp. 
Bernarda Ratza, od 
póln.-wsch. realność 
Izaka i Chaji Wiener, 
od poludn.-zach. ul.

D ra Dawida)

Rubin W EJNSTEIN  
Izrael Z u O C Z O W E R  

Izak LA U FE R  wzql. jego m asa  spadkowa

/

whl. 424 zniszcz, ks. gr gm. kat. 
Podwołoczyska, składający się 
z pbud. Ikat. 562. Zbiór dokum en
tów w Sądzie grodzkim  w Podwo- 

loczyskach

5.009 — 850 '—
16 marca 

1937 
godz. 10'45

Trzypiętrowa kamienica 
m urowana

Przem yśl 
Rejtana 12 3

Henia R IE S whl. 3267 ks. gr. ym kat. Przemyśl 
Sąd  oktąg  w Przemyślu 2 0 5 .8 7 0 - 68.000'—

16 marca 
1937 

godz. U  '30

1
i
i A a  281

T rzypiętrowa kam ienica 
m urowana

Przemyśl 
Słow ackiego 13

Henia R IE S whl. 1569 ks. gr gm. kat. Przemyśl 
Sąd  okręg w Przem yślu 429.130 — 146.000'—

16 marca 
1937 

godz. 12'15

K 424
Jednopiętrowy dom  m u

rowany
B u sk  kolo Lwowa 

Rynek
Paśka  M Y Ś K Ó W  ur. Pawlik whl. 3361 ks. gr. gm. kat. Bu sk  

Sąd grodzki w Busku 91.206 — 2 .U 0 0 -
16 m arca 

1937 
godz. 13-ta

1
; K  1447 

Kw  339

Budynek m ieszkalny je
dnopiętrowy, dwufron- 

towy
Złoczów 

ul. Sob ieskiego

Chaim  B L U M  syn  Majera Leiby 
Reizla z Blumów owdowiała D A W ID  

Juda  Hersch 2 im. 1MBER 
Tema z Blochów  BLU M  

Scheindla  z Blum ów S C H IM M E L M A N  
Natan B L U M  

M arkus B L U M  
Pesla z B lum ów  A P T E R

whl. 137 ks. gr. gm. kat. Złoczów 
Sąd okręg, w Złoczowie 59.441 — 2.600 —

17 marca 
1937 

godz. 10-ta

; A a  213 Jednopiętrowy budynek 
m ieszkalny murowany

Rzeszów  
ul. Ko śc iu szk i 15

Sab ina  z Em merów  B R E SN E kO W A  
Róża B R E S N E R  (obecnie zam. Banner) 

Leonia B R E SN E R Ó W N A  
Leon  B R E SN E R  
Józef B R E S N E R

whl. 12 ks. gr. gm. kat. Rzeszów 
Sąd okręg, w Rzeszowie 103.925 — 28 1 0 0 -

17 marca 
1937 

godz. 10'45

j  Aa 209 Jednopiętrowy budynek 
m ieszkalny

Rzeszów 
ul. Freary

Reizla z Reissów  H O l l E S O W A  
Estera L ie b i R E I3 SÓ W N A  

Pesla R E IS SÓ W N A

whl. 1005 ks. gr. gm. kat. Rzeszów 
Sąd okręg, w Rzeszowie 46.750 — 3.400 —

7.400 —

17 marca 
1937 

godz. 11*30

i  K  62 
! Kw 30

Dwupiętrowa kam ienica 
czynszowa

Lwów
ul Jakób a  Herm ana 2

Anna FR U C H S  
M aria  Paulina 2 im. D IEN ER

whi 775/111 dz. ks. gr. gm. kat. 
Lwów. Sąd okręg, we Lwowie 77.910 —

17 marca 
1937 

godz. 12T5

K  1065
Jednopiętrowa kam ie
nica murowana z og ró 

dkiem
Rzeszów  

Kraszewskiego 6

Dawid A B R A H A M O W IC Z  
Dora  A B R A H A M O W IC Z  

Laura recte Lea z Oberlfinderów G R A U E R  
Em il recte Kunę  Mendel G R A U ER  

Adolf A B R A H A M O W IC Z  
Maria A B R A H A M O W IC Z  

niel. Wilhelm A B R A H A M O W IC Z

whl. 1055 Ks. gr. gm. kat. Rzeszów 
Sąd okręg, w Rzeszowie 73.264 - 5.500 —

17 marca 
1937 

godz. 13-ta

K  440

Parterowy dom  m iesz
kalny m urowany z par
terową przybudowę m u
rowaną i z parterowym 
warsztatem m aszyno

wym

Lwów-Zamarstynów 
ul. Paderewskiego, bo
czna ul. króla Jana 

(obecnie Królewska)

W iadysław  N A Z A LE W IC Z
whl. 678 ks. gr. gm. kat. Zamarsty- 
nów. Sąd  grodzki zam iejski we 

Lwowie
2 6 .2 4 4 - 850 —

18 marca 
1937 

godz. 10-ta

K  450

Jednopiętrowy budy
nek murowany z do
budówką drewnianą, 

z ogrodem

Delatyn 
(przy gościńcu ul. głó
wnej w odległości ca 
300 m. od centrum 

miasta)

A leksander D O M A S IE W IC Z  
Wiktor,a D O M A S IE W IC Z  
Marian K A R A P C Z Y Ń SK I 
A rie la  K A R A P C Z Y f lS K A

whl. 309 zniszcz ks. gr. gm. kat. 
Delatyn, składający się z jbud. lk. 
917, 652 i pgr lk. 1061/2, 1062/3, 
53/2, 53/3, 357/2 Zbiór dokumentów  

w Sądzie grodzkim  w Delatyn e

2 8 .9 6 5 - 1 .0 0 0 -
18 marca 

1937 
godz. 10'45

M  31 Posiadłości ziemskie Strutyn Herm an D A W ID SO H N  
F in i  D A W ID S O H N

a) whl. 1333 k s gr gm. kat. Strutyn
b) whl. 1340 ks. gr. gm. kat. Strutyn

Sąd grodzki w Złoczowie
a) 399.91050
b) 17.675--

a) 15300 —
b) ,00 —

18 marca 
1937 

godz. 1215

(Dalszy ciąg na str. 4-tej)



4 .jG A Z F ł a  IW O W SK A " Nr. 52 z dnia 11 lutego 1957 r.

L. poz. 
hip.

Przeznaczenie go sp o 
darcze nieruchom ości

M iejsce poiożenia 
n ieruchom ości 

G m ina  katastr.)

N a t w i i K o
d l u i n i K a

L. wyk. hip. orazjm iejsce 
przechowania księgi 

gruntowej

Cena
wywołania

zł.

W ysokość  
rękojm i zł.

1
Term in i
licytacji

A a  151 Budynek murowany je
dnopiętrowy

Rzeszów 
pi. W olności im. Marsz. 

P iłsudsk iego 1. 17

Hersch C H flIM  
Gitla z Ellenbogenów  C H A IM O W A

whl. 202 ks. gr. gm. kat. Rzeszów 
Sąd okręg, w Rzeszowie 90 840 — 6.500'—

22 marca 
1937 

godz. ’0'45

22 marca 
1937 

godz. 11 30
K  916 Parterowy budynen m ie

szkalny murowany

Deiatyn 
śródmieście, frontem do 
rynku od strony wscho

dniej

Liba EH R L IC H , żona Naftalego

whl. 964 zniszcz, ks. gr. gm. kar. 
Deiatyn, obejmujący parc. bud. Ikat. 
14/2 gm iny Deiatyn. Sąd grodzki 

w Delatynie

30.750 25 3.500'—

K  463

1) Dudynek mieszkalny, 
m urowany,’ partero

wy,
2) budynek m ieszkalny

drewniany,
3) budynek ekonom icz

ny

Kałusz 
ul. Słow ack iego

D r Izrael SP IN D E L  
D r Dawid S P Im D E L  

Sa lom on S P IN D E L  syn  Mojżesza

whl. 1988 ks. gr. gm. kat. Kałusz 
Sąd  grodzki w Ka łuszu 62.265-16 3.000'—

22 marca 
1937 

godz. 12 15

K 1187
Jeden budynek parte
rowy większy, jeden bu
dynek parterowy mały

Janów  koło Lwowa 
u zbiegu ulic Dra Wits- 
senberga (gościńca rzą
dowego) i ulicy Szew

czenki

Berisch F R A N K E L  
Rozalia ze Sperlingów  F R A N K E L

realność Nd 231 w Janowie, skła
dająca się z pbud. ikat. 301/1, 301/2 
i z pgr. Ikat. 1 obj. whl. 349 zniszcz, 
ks. gr. gm. kat. Janów. Sąd grodzki 

j  Janowie koto Lwowa

1 5 .7 5 0 - 1 .5 0 0 -
22 marca 

1937 
godz. 13-ta

247
Lwów, dnia 8 lutego 1937 r. Akcyjny Bank Hipoteczny.

LU D N O ŚĆ  ,WIEJSKA STARO&CIE 
BUCZACK IEM U.

Buczacz. (P A T ) Onegdaj odbyło 
sjię w  Zuhrzóu ipow, nadanie obywa- 
telsjthwa honou-owego stonoście powia
towemu p. Adamcwii Fedorowiczowi. 
Aktu wiręt&frda dyplomu dokonał 
wójt gminy zbiorowej p. Hatsdoi-f, 
ptrzyczem wygłoszono szereg przemó
wień, podkreślając zasługi starosty na 
polu kulturalnego i gospodarczego 
podniesienia powiatu, przy zapewnie
niu harmonijnej współpracy obywa* 
tcli wszystkich narodowości. Po prze* 
mówieniach miejscowy artysta Iudo* 
wy Mor|slkii, wirzczył staroście płasko* 
rzeźbę w drętwie, przedstawiającą po- 
dobiiznę Marszałka Piłsudskiego, zaś 
chótr włościański odśpiewał na cześć 
starosty „Mnohaja lita“. Cała w-'eś by 
ła z  okazji tej uroczystości odświętnie 
udekorowana chorągwiami o  barwach 
państwowych. Po właściwei uroczysto 
ści odbył się opłatek, w któuym wzię
ło  udział około 200 osób Ze względu 
na przypadające w tym dniu imieniny 
Pana Prezydenta R. P., wygłosił jeden 
z mówców narodowości ukraińskiej 
ha cześć dosrojnego Solenizanta pod
niosłe przemówienie, po którym ze
brani wznieśli okrzyk na oześć Prezy
denta R. P. Zaznaczyć należy, że w 
Ułoczfystuśui wzięło udział bardzo du
żo osób narodowści ukraińskiej.

CENY ARTYKUŁÓW  PIERW SZEJ 
POTRZEBY.

W dniach od Ugo  do 7*go b. m. pł.i* 
cono w rynku następujące ceny za artykuły 
pierwszej potrzeby: bułka wodna 4 gr.,
chleb :ytni ciemny 26 gr., chleb z mąki typu 
urzędowego 33 gr., chleb pszenno*żytni 40 
gr., mąka ps-enna 45 gr., masło deserowe 
zł. 3.10, kuchenne zł. 2.70,, mleko nitzbie* 
rane 22 gr., śmietana 1 zł., śmietanka 80 gr., 
jaije 8 gr., ser zw -czajny 70 gr., kiełbasa zł. 
1.60, sadło zł. 1.70, smalec zł. 1.80, słonina 
zł. 1.60, cebula 25 gr., grzyby suszone zł. 9, 
jabłka kompotowe 75 gr., deserowe 90 gr., 
kalafiory 50 gr., szpinak 7 zł., ziemniaki 7 
gr., gęś żywa zł. 4, bita 3.50, indyk zł. 7.50, 
kaczka bita zł. 2.30, kura zł. 2.40.

Giełda z dnia 10 lutego.
W ARSZAW A — GIEŁDA PIENIĘŻNA.

Dewizy; Belgia 89, Berlin 212 36, Amster* 
dam 289.30, Kopenhaga 115.45, Londyn 
25.86, N. Jork czeki 5.29 i jedna czw arti, 
kat el 5.28 i jedha czwarta, Oslo 130, Paryż 
24.62, Praga 18.40, Sztokholm 133.35, Zu* 
rych 120.55, Mediolan 27.98. Papiery p ro 
centowi 3 prc. inwest. 65.25, 5 prc. konw.
53.75, 5 prc. M e w a  52.25, 6 prc. dolar.
63.25, 4 prc. dlolarowa 47.75, 7 prc. stabiF*
zacyjna 450, 4 prc. konsol:dacy,ra 52 25.
Akcje: Bank Polski 109, Lilpop 13.50, Sta. 
rachowśce 33.

LW ÓW  -  GIEŁDA PI FNIĘ2NA.
Obroty w listach zastawnych 4 prc. Tow. 

Kred. Ziem. zł 43.60. Tendencja silna.

LW ÓW  — GIEŁDA Z B 0 2 0 W A .
N a Giełdzie obroty w pszenicy, życie, 

owsie, jęczmieniu, mące. Pszenica, żyto, 
hreczka, kasza oraz mąki podrożały. Ten. 
d e n ,ja zwyzkowa, usposobienie silne

Madryt okrążony.
Avilla. 10. 2 (PAT.) Korespondent 

Hayasa przy głównej kwaterze po* 
wstańczej donosi: iż z 7 dróg prowa* 
dzącycL do Madrytu, ot>e ni<= żadna 
już nie znajduje się w rękach rządo* 
wych. Droga z Madrytu do Avila i La 
Coruna jest przecięta w nieznacznej 
odległości od stolicy. Droga z Mądry* 
tu do Burgos została przecięta pod Lo* 
zojola. Droga dc Aragonif jest przer* 
wana w pobliżu Siguenza, droga do 
Walencji została zajęta przez powstań  
ców na odcinku \rganda. Trzy inne 
drogi do Aranjuezu, Toledo i Maąue-

da są całkowicie w rękach powstań 
ców. W  razie gdyby wojska rządowe 

; zechciały opuścić Madryt, nie deoydu* 
jąc się na obronę stolicy zamienionej 
w fortecę zagrożoną głodem i brakiem 
amunicji, pozostawałoby tylko jedno 
wyjście — wycofanie się w kierunku 
na Guadalajara. Jest to jednakże dio* 

! ga niesłychanie ciężka, częstokroć 
zamieniająca się w ścieżyny górskie.

W  kołach powstańczych, według 
H<ivasa, uważają, Iż uow* ofensywa 
zaledwie rozpoczęła się i że będzie 
prowadzona bez przerwy aż do końca.

Jak wygląda Malaga?
Teneryfa. 10. 2. (PAT.) Tutejsza ra

diostacja donosi: W ygląd zdobytej
Malagi jest przejmujący. N a wszyst
kich ulicach śródmieścia płoną Jomy. 
Najwięcej ucierpiał*. dzielnica 'kate
dralna Starożytny kościół doznał po* 
ważnych uszkodzeń. Skarbiec ko
ścielny 20'stał zrabowany. W ojska rzą 
dowe, uchodząc, zdołały zabrać ze so< 
bą zakładników. N a ulicach leżą zwło 
ki klobiet i dzieci.

Zdobycie Malagi ma wielkie znaczę* 
n e dla uzupełnień wojska powstańcze 
go, gdyż w ten sposób uzyskauo naj
krótsze połączenie między hiszpań
skim Maroko d Hiszpanią. Z po'.:i ™ 
cznogo punktu widzenia należy uvra- 
żać zdobycie Malagi za wielkS sukces, 
gdyż paidłe miasto, którego władcami 
byli wyłącznie komuniści. W e w sły- 
stkjcli innych miastach przeważają ży
wioły anarchistyczne.

Nowe pokłady ropy.
Stanisławów. 10. 2. (PA T.) Firma 

„Pioner“, przeprowadzająca poszuki
wania za ropą, przy próbnych w ier
ceniach na terenie grom ady Nieby- 
lów, pow. Kałusz, natrafiła na ropę w 
głębokości 100 mtr. W ydajność tej ro
py obliczona jest od 4—7 wagonów 
miesięcznie. G atunek ropy jest podob

no w ysokoprocentowy. Przeprowa
dzone badania geologiczne wykbzały, 
że na terenie grom ady N iebyłów  (pa
stwiska w kierunku Kałusza) znajdują 
się większe pokłady ropy. Firma „Pio 
n 'e r“ zamierza czynić poszukiwania 
za źródłem tej ropy, przeprowadzając 
wiercenia na głębokości 2.000 mtr.

Pomoc Zimowa.
Warszawa. 10 II. (PAT.) Dnia 9 bm. od* 

było się w Min. opieki społecznej posiedzeń 
nie Naczelnego W ydziału Wykonawczego 
Ogólnopolskiego Komitetu Pomocy Zimo* 
wej Bezrobotnym oraz przewodniczących i 
sekretarzy komitetów wojewódzkich.

O brady zagaił przewodniczący Ogólno* 
polskiego Komitetu Pomocy Zimowej p. 
min. Zyndram. Kośdałlkowski.

Po przemówieniu min. Kościalkowskiego 
złożyli sprawozdania z osiągniętych rezul* 
tatów przewodniczący poszczególnych ko* 
mitetów wojewódzkich.

Sprawo, danie z woj. stanisławowskiego 
ks. sen. Łobodycz i wreszcie z woj. t i rn j * 
polskiego p. Wolański.

Ze złożonych sprawozdań wynika, że 
akcja pomocy zim '►wej rozwija się w terc* 
nie naogół pomyślnie.

W  szeregu sprawozdań wysunięto postu* 
lat, aby wolne zawody, właściciele nieru* 
chomośri itp. objęte zostały normami świad 
czeń na pomoc zimową opartymi na staw* 
kach podatku dochodowego, dotychczaso* 
we bowiem doświadczenie wyka: uje, że 
wpływy z tego źródła są niewspółmiernie 
niskie w stosunku do możliwości finanso* 
wych tej kat egom osób. Pora tym podkre* 
ślano konieczność znacznego wzm ocnieni 
nacisku moralnego w st asunku do tych 
wszystkich, którzy nadal uchyl iją się od 
spełnienia obowiązku obywatelskiego nie. 
sienią pomocy pozostającym bez pracy. 
Wszy»cy sprawozdawcy zgodnie stwierdzili, 
że największą ofiarność wykazuje świat pra 
cy najemnej, który złożył przeszło połowę 
zebranych na pomoc zimową świadczeń 
pieniężnych. Stwierdzono również, że akcja

pomocy zimowej po za p-mnoca doraźną 
umożliwiła spokojną demobilizację bezro* 
botnych zatrudnionych na robotach pubi* 
cznych i spowodowała znaczne odprężenie 
psychiczne wśród mas wytrąconych na po* 
wicn okres z normalnych warunków bytn. 
wania.

OFIARY N A POM OC ZIM OW Ą.
Konsul gener. Rumunii we Lwowie p. 

Popescu, nadesłał na ręce Prezydenta iffta* 
sta Dra Ostrowskiego kwotę 50.— zł. jako 
dar na pomoc zimową dla bezrobotnych. — 
Poza tym, złożyli na rzecz Miejskiego O* 
bywatełskiego Komitetu Pomocy Zimowej 
następujące ofiary: Stowarzyszenie „Gwia* 
zda“ 60 zł. Art. malarz Jan Wesołowski 50 
procent z własnej wystawy p. t. „Zdrojowi* 
ska Polski" w kwocie zł. 10.35, Gmina II*go 
Gimnaziun we Lwowie, zdeklarowała do* 
browolną daninę przez 3 miesiące po 20.— 
zł. i złożyła za pierwszy miesiąc 20 zł. Czy* 
telnia V Gimnazjum we Lwowie nadesłała 
30.20 zł.

Miejski Obywatelski Komitet Pomocy Zi» 
mowej, zwraca się z serdeczną prośbą Jo  
wszystkich, którzy jeszcze nie przyczynili 
się niczym do akcji Pomocy Zimo wei, by 
pospieszyli w ślady szlachetnych ofiarodaw* 
ców.

l o m o c  bezrobotnym 
r to  nie Jałmużna, 

to  obowiązek
i  nakaz sumienia*

KONTO M. K. K. O. 1200.

Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

X. Km. 1358/34. Strona zobowiązana: Ja* 
kób i Charlotta Singerowie. Edykt licyta* 
cy.jny oraz wezwanie do zgłoszenia wierzy* 
telności. Na wniosek strony egzekwującej 
Firmy Carl Eckart w Fuhrt i innych wie* 
rzyciełi odbędzie się dnia 15 marca 1957 o 
godzinie 12«tej w południe w sali ro .praw  
Cddz. III. drzwi 7 Sądu grodzkiego miej. 
skiego we Lwowie, ul. Sądowa 7 na zasa* 
dzie uchwały z dnia 8 lutego 1935 zatw,er* 
dzony-h warunków licytacja następujących 
realności: Ks. gr. Śródmieście miasta Lwa* 
wa. WhI. 314. Oznaczenie realności: parcela 
budowlana 1. kat. 130 przy ul. Ska.bkow. 
skiej 35, z dwupnętrowym domem front-,* 
wym, przybudówką, dwoma parterowymi 
budynkami i dwupiętrową oficyną. Wartość 
szacunkowa wraz z pr^ą n. 106.114 zł. 75 gr. 
Najniższa oferta 53.057 zl. 38 gr. WhI. 322.' 
Parcela budowlana 1. kat. 131/1 położona 
przy ul. Skarbkowskiej 37 z frontowym 
domem mieszkalnym dwupiętrowym i ofi* 
Q ną. W artość szac. wraz z przyn. 54.050 zł. 
Najniższa oferta 27.025 zł. Do realne ści 
whl. 314 i 322 Śródmieście ks. gr. gm. nua* 
sta Lwowa należą przyn llezności wymię, 
nione w protokole ocenienia, oszacowane 
na, a to whl. 314 na 1.646 zł. 75 gr., zaś 
whl. 322 na 465 zł. Poniżej najniższej oferty 
sprzedaż nie nastąpi. Sąd okręgo-wy W y. 
dział III. cyw. we Lwowie iako Sąd b :po* 
teczny zanotuje wyznaczenie terminu iicv* 
tacyjnego.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru X.

Lwów, 8 stycznia 1937.

Ktn. II. 1521/36. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego Rewiru II. w Tarno, 
p< lu, ul. Mickiewicza Nr. 16 na mocy art. 
602, 60^, 604 kpc. ogłasza, że w dniu 16*go 
lutego 1937 o godzinie 10«tej (nic później 
jednak niz w dwie godziny) w Tarnopolu, 
ul- Konarskiego odbędzie się sprzedaż z 
przetargu publicznegc ruchomości, należą* 
cych do Alojzego Bukowskiego i składają* 
cych się z kredensu orzechowego, psychy 
orzechowej z lustrem, dwóch stolików no* 
cnych, orzechowych oraz dwóch kilimów 
kosowskich, oszacowanych na łączną sumę 
zl. 600 na zaspokojenie wierzytelności Sta* 
nislawy Powróżnickiej zam. w Synowód::* 
ku. Powyższe ruchomości można oglądać 
pod wskazanym adresem w dniu licytacji.

Komornik Sadu Grodzkiego Rewiru II.
Tarnopol, 19 stycznia 1937. 4y0K

ROZM \IT E .
Ihez. 195/37. Ogłoszenie. Dnia 23 lutego 

1937 rozpoczną się w gminie katastralnej 
Kozina należącej do Sądu grodzkiego w 
Haliczu, dochodzenia po myśli § 21 usl. z 
2C marca 1874 L. 29 dz. u. kraj. celem za* 
łożenia księgi gruntowej w tej gminie. Kto 
ma interes prawny w zbadaniu stosunków 
posiadimia może się zgłosić w Sądzie w Ha* 
Iiczu II. p. biuro Nr. 57, względnie na miej* 
scu w czasie czynności l omisy jnych Kom** 
sarza hipotecznego i przytoczyć wszystko 
co dla wyjaśnienia lub ochrony swvch 
praw uzna za stosowne.

Sędzia sprawujący kierownictwo 
Sądu grodzkiego.

W Haliczu, dnia 8 lutego 1937. 462

U Z N A N IE  ZA  ZMARŁEGO.
I. T. 102/36. Edykt. Henoch Krieser, syn 

lsera i Jenteli, urodź.-ny 22 maja 1890 w 
Wadowicach -am. v r Kętach, jako zokierz 
b armu austr. zaginął na wiojnie od końca 
J915 r. bez wieści. W drażając postępowanie 
celem uznania go za zmarłe go wzywa się, 
aby uwiadoniuono Sąd w Wadowicach o za* 
giniio-nym do 6 miesięcy od ogłoszenia, po* 
czem Sąd na ponowny wniosek orzeknie 
ostatecznie.

Sąd Okręgowy W ydział I.
Wadowice, 18 stycznia 1937. 42i>
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